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Bagiński zabity -- Wieczorkiewicz śmiertelnie ranny. 


Zabil, gdyż uważał ich za zdrajców ojczyzny. — Nie welno jednestce, choćby z 
najpatrjetyczniejszych poltudek wykonywać samosądu. 


Warszawa, 30. 3. (Tel. własny). Wczoraj o godz. 
3 popołudniu, kiedy pociąg, wiozący Bagińskiego i Wie- 
czorkiewicza, którzy mieli być wymienieni za polskich 
więźniów w Bolszewji ks. Usaka i p. Lasiewicza minął 
polską graniczną stacię Stołpce i zbliżył się do sowie- 
ckiej stacji Kotosowo, w wagonie Bagińskiego i Wie- 
czorkiewicza znajdowała się eskorta woisicowa i policyj- 
na, władze administracyjne i sądowe. W pewnej chwili 
jeden z deportujących policjantćgy Muraszko dobył re- 
wolweru i wystrzelił do więźniów. Skutkiem strzałów 
Bagiński padł na miejscu trupem, a Wieczorkiewicz 
Śmiertelnie został ranny. Muranko dał siç natychmiast 
aresztować, a oddajac rewolwer, oświadczył: 

— Zabiłem zdrajców. Sądzę, że spełniłem czyn na- 
triotyczny. Potem zajściu pociąg cofnięto do Stołpców. 


Warszawa, 30. 3. (Tel. własny.) W Min. Spraw 
Wewnętrznych odbywają się dziś przed południem wa- 
źne obrady, pozostające w związku z wczorajszemą zaj- 
ściami. 


. ZPN EPE 


„Wiadomość o tym wypadku wywarła ogromne wra- 
żenie w całym kraju. Sam fakt sprawy Bagińskiego i 
Wieczorkiewicza przedstawia się następująco: 


Bagiński i Wieczorkieśvicz, b. oficerowie wojsk pol- 
skich, zostali skazani na Śmierć za udział w spiskach ko- 
niunistycznych i akcji wysadzenia w powietrze zabudo- 
wań wojskowych. Prez. Rzeczypospolitej w drodze ła- 
a ZOZ 


ski zmienił karę Śmierci Bagińskiemu na dożywotne 
więzenie, a Wieczorkiewiczowi na 15 lat więzienia. Na 
mocy traktatu ryskiego jest możliwa wymiana więźniów 
politycznych. Rząd skorzystał z tego i zgodził się na 
wymianę, wydając Wieczorkiewicza i Bagińskiego Ro- 
si, w zamian za dwóch Polaków. Zapanowało zrozu- 
miałe zresztą rozgoryczenie, że oto dwóch młodych i 
zdrowych ludzi, śmiertelnych wrogów Polski, wymie- 
niono na dwóch zasłużonych, ale schorzatych i Bolsze- 
wji nie mogących szkodzić ludzi. Wobec 
faktu nie deiacego się zaprzeczyć czynu samowolnego, 
trzeba zająć stanowisko potępiające. W Polsce, jako w 
Państwie na praworządności opartem, nie wołno łednost 
ce urządzać wymiaru sprawiedliwości, choćby z pobu- 
dek naipatriotyczniejszych i naiszlachetniejszych, 
Władze zarządziły vatychmiastowe  śledz- 
two i badanie. Jakiekolwiek będą wyniki tego badania, 
trzeba się zgodzić na jedno. Zrozumieć można uczucie 
oburzenia, łagodzące fakt zabójstwa, ałe nie można 
zgodzić się na samosąd, który pozostawiony sam sobie, 
może państwo przywieść do anarchii. Przeciw choćby 
najszlachetniejszych pobudek i z najgorętszego patrioty- 
zmu wypływającemu występkowi wystąpić trzeba, z 
całą stanowczością, zwracając uwagę, że Polska może 
ostać tylko jako praworządne państwo i że czynem 
swoim zabójca narazi Polskę na opinię zagranicą, że 
w Połsce praworządność na kruchych Spoczywa nogach. 


Kongres Chrześcijańskiej Demokracji. 


„Warszawa, 30, 3. (AW). Rada Naczelna Chrz. Ve- 
mokracji, która obradowaia wczoraj, postanowiła 4woa- 
ona EEN aa 


| siać kongres stronnictwa na Zielone Świątki. Dzisiaj od- 


hędzie się dalszy ciąg obrad. 


Dookoła paktu bezpieczeństwa. 


Wyjaśnienie polurzędowego biura Wolffa. — 


Wymiana zdań miedzy Paryżem; 


Warszawę i Pragą. = 


Berlin, 28. 3. (Pat.) Biuro Wolfia donosi: Wiadomość dzien- 
ników o nowym memoriale rządu niemieckiego w sprawie 
bezpieczeństwa są nieściste. Żadnemu rządowi państw sbrzy- 
mierzonych nie przedłożona nowego memoriału niemieckiego: 
rząd niemiecki uic zamierza zreszta uczynić nic podobnego. 

Paryż, 29. 3. (Pat.) Komisia spraw zagranicznych izby d<- 
putowanych uchwaliła wysłać do Herriota delegacje, złożoną 
z Brianda, Loucheura. Pan! Bonccura, Milhaudel, Lautiera, 
która ma wezwać Herriota, aby nie zawierał z Niemcami żad- 
nego paktu dopóki Niemcy nie wstąpią na zwykłych warun- 
kach do Ligi Narodów. Komisia powzięła uchwałę jedno- 
myślnie. 

Paryż, 29. 3. (Pat.) „Matin“ donosi, że między Paryżem, 
Warszawą i Pracą toczy się nieustanna wymiana zdań, cslem 
zawarcia porozumienia co do projektu paktu. który należałoby 
wysunąć wobec Niemiec a który w dalszym ciągu miałby do 
prowadzić do zawarcia powszeclmego paktu bezpieczeństwa. 


Wymiana zdań dowodzi, że rządy paryski, warszawski praski 
są już na drodze de bliskiego porozumienia. 

Praga. 29. 3. (Pat.) Według „Prager Presse“ rząd irane 
cuski nie otrzymal dotychczas jeszcze odpowiedzi z Rzymu, 
Brukselii Warszawy i Pragi ha swoie zapytania dotyczące 
paktu bezpieczeństwa. Skoro Francia będzie w posiadaniu 
tych odpowiedzi wyśle bezpośrednio do Niemiec notę i zażada 
wylaśnień dotyczących rozmaitych punktów memorjaju nic- 
mieckiego. 

Paryż, 29. 3. (Pat.) Jak donosi „Petit Farisien*, Herriot 
wraz ze swoimi najbliższymi współpracownikami na Quai 
d'Orsay opracowuje obecnie «dpowiedź Francji na propozycje 
niemieckie, albowiem wbrew przypuszczeniam dotychczas wy- 
powiadanym okazuje Sẹ. że jeden tylko rząd francuski otrzy- 
mał z Berling dokvmeni, zaimujący treściie propozycie. które 
w innych stolicach sprzymierzonych poczynione zostały tylko 
w lormie ustnej. 


Herriot o pakicie bezpieczeństwa. 


Rząd francuski nie dosuści nigdy zawarcie paktu, 


który móylby naruszać prawa 


jej sprzymierzeńców, — Przystąpienie Niemiec do Lini Narodów. 


Paryż, 28. 3. (Pat.) Herriot oświadczył na posiedzeniu se- 
nackiej komisji spraw zagranicznych. iż wszystkie wysimięte 
przez prasę liypotczy w sprawie zobowiązań rzekomo uż 
przyjętych przez Francję są zupełnie niczzcdne z prawdą. W 
obecnej chwili prowadzona 'est wymiana zdań między prszcze- 
gólnemi państwami. Rząd cancuski rozważa jakpajtroskiiwiej 
wysunięte zagadnienia | ucz niedopuć.: nigdy myśli zawarcia 
takiego paktu bozpieczeń:'wa, który móg'by zbhska lub zdałe- 
ka naruszać prawa fei sorzyrnierzeńccćw bez zg6dy tych ostat- 
nich. 

Co się tyczy Polski, to nikt nigdy nie myślał o tem, aby 
zaprzeczyć mocy obowiązującej teryiorialetego stanu posiada- 
nła Polski lub choćby tyłko czynić przedmiotem dyskusji usta- 
lone traktatem wersalskim granice Polski. Wszelki nowy pakt 


mógłby stać się iedynie uzupełnieniem obuwiązujacyci obecnie 
postanowień traktatowych w razie. gdyby Polska uznała. iż 
uzupełnienie to jest pożądane dla jej bezpieczeństwa. 

Przystąpienie Niemiec do Ligi Naredów mówit dalej Her- 
rict — pozostaje nadal wstępnym i zasadniczym warunkiem 
wszelkiego ostatecznego układu. Nie przyjmując żadnych żobo- 
wiązań ani nie udzielając iakiejkolwiek obietnicy, Francja. wier- 
na ideałom francuskim skłonna jest rozpatrywać każdą for- 
mułę, mogącą przyczynić się do zapewnienia trwałego poko- 
iuż w Europie przy równoczesn. całkowitem poszanowaniu tra- 
ktatów. Francja spotyka się u sprzymierzonych ze poglądami, 
odpowiadającemi jei własnym poglądom oraz otrzymuje za- 
pewnienia współpracy, która koutynuować będzie dzieło do- 
konywane dotychczas. 


Ogłoszenia z Polski. Wiersz wysokosc! milimetra w dziale ogiosze” 
niowym na stronie 8-łamowej 12 groszy, w działe reklamowym na stronie 
[-3 tam. przed tekstem 90 groszy, wsród tekstu 50 groszy, za tekstem 40 gi 
dla Wolnego Miasta Gdańska wiersz man 5-iam. w dziale ogłoszeniowym 
0,12 Guid. Gd., wiersz m/m. 3-tam. przed tekstem 0,90 3uld. Gd., wśród tekstu 
0,50 Guld. Gd., za tekstem 0.40 Guid. Gd., dia Niemiec dochodzi 500/, nad- 
wyżki dia reszty zagranicy 1000, nadwyżki. 


Za ttomaczeniu 20 procent 


Rachunki są natychmiast płatne — Administraeja nie- 


przejmuje odpowiedzialności za terminowe umieszczenia ogłoszeń. 


Rę<opisów nadssianych ale zwrąen Blą à . 


Dyrektor przyjmuje od godz. ł0-te: do ti-tej przed południem. 
Redaktar Naczelny przyjmuje od goda. 11-tej do 12-tej. w poiudnie. 


Grudziądz, wtorek, dnia 31-go marca 1925. | Teleton ur. 56 i 51. 


Chrześc. Zjednoczenia Zawodowego 


odbędzie się w Środę, duia 1 kwietnia o godz. 
Gtej wiecz. na sali Motet Warszawski przy ul. 
Józefa Wybickiego. Na porzadku obrad: 
Sprawozdanie z odbytej konferencji zas 
robkowej z dnia Z8., IHL be. w Toruniu, 
O liczny udział robotników, rzem'eślników i t. d. 
Zarząd kartelu. 


A E OC AA 
Angieiska polityka 


przeciw Poisce. 


prosi 


Ostatnie siowa przemówienia Chamberlaina w Izbie 
Gmin w dniu 23 bm. (p. „Gios Pom.“ nr. 71) były: „Za- 
łeży od łmperium Brytyjskiego, aby nic było wojny. 
Słusznie tak powiedział p, Austen Chamberlain, gdyż 
naprawdę zależy od Anglii, czy będzie walna. „Niestety. 
ostatnie przemówienia zarówno Chamocrlalna: jak i 
Baldwina, a przedewszystkiem L. Gcorse a, wskazu* 
ja wyraźnie na to. że Anglia nie bardzo dba o pokój. 
Kontynuowanie polityki obecnej rządu angielskiego pro- 
wadzić musi do tego, że w Europie wybuchnie prędzej 
czy później pożar. f l > 

Rząd angielski bowiem zajał na posiedzeniu w izbie 
Gmin z dnia 23 bm. publicznie stanowisko akcentujące 
propozycje. niemieckie w sprawie paktu bezpieczeństwa 
jako podstawę do dysxusi. Znaczy ta wiec. że rząd 
angielski nie sprzeciwia się ewtu. rewizii granie polsko- 
niemieckich. 

Mowa Chamberiaina pogana byłą przez nas zaraz 
po wygłoszeniu jei w łzbie Gmin. Wediug pism angiel- 
skich dziś pouać możemy treść przemówienia Lioyda 
George'a podczas dyskusji w lzbie Gmin. W mowie 
tei, witanej oklaskami. Lloyd George aiakowai tak gwal- 
townie Poisze, że p. Chamberlain widział się zmuszóny 
przerwać mówcy. Posluchaimy tedy, co mówi Lloyd 
George. 4 

Zaznaczył on tua wsłępie, że protokói genewski był 
wiaśnie zbrojna konwencją w kierunku zachowania 
status quo, lecz mera rzeczy. mogącej łatwiej wywo» 
lać wojnę, niź to właśnie dażenic. Ale żadne z państw, 
podpisanych na nrotokule, nie było skionne do oddania 
sprawy swych granic arbitrażowi; nawet Czechoslo- 
wacjia. która w ushwaleniu protokulu brała czynny bar- 
dzo udział, nie bviaby do tego skfouna. 

NMaigorszy jednak ze wszystuich wypadków — ta 
Polska. Była ona rozgniewana, że W. Brytania nie 
ratyfikowała protokółu. Polska rości pretensje do mo 
ralnego tryumfu. Alzacja i Lotaryngią wywołała wojnę 
w Europie. Polska ma pięć Alzacii i Lotaryngji: Gali- 
cję Wschodrią Białoruś, Wilno, korytarz i Śląsk Górny. 

Teraz chce ona dodać szóstą -- Gdańsk. Czyżby 
Polska chciała przekazać te sprawy? Rcalnym niebez- 
pieczeństwem dla pokoju curopeiskiego jest fakt, że z 
27 milionów ludności w Polsce, 9 milionów trzyma się 
tylko przy pomocy oręża, większość ich wbrew prote- 
stom Ligi Narodów i Rady najwyższej. 

Czy ktokolwiek wyobraża sobie, że mogłoby to być 
uznane przez Rosię i Niemcy, gdyby te wróciły do po- 
tęgi? Gdyby ten moment przyszedł. jaka bylaby nasza 
pozycja? 

Lloyd George wyraża nadzieję, że cokolwiek mogio- 
by się zdarzyć na drodze arbitrażu, Anglia nie poszłaby 
ta drogą w sprawie tych podminowanych trak» 
tatów w Europie wschodniej na zaakceptowanie tych 
aneksji. 

Lloyd George był zadowolony, że iminister spraw: 
zagranicznych przychylnie przyjął niemiecką propozy- 
cję paktu pieciu. Niemcy, tak przynajmniei Lloyd 
George to zrozumiał, były skłonne uznać status quo 
na zachodzie, chociaż nic: jtpliwie spodziewały się od 
Ligi Narodów poddania rewizii tych niesprawiediiwości, 
jakie wyrz*czono na jej granicach wschodnich. Ma on 
szczera Nadzieję, iż rząd brytyjski pomoże do rozwią. 
zania tei Sprawy, | 

Nie był on nieprzyjazny ogólnemu paktowi, dowo- 
dem bardzo dobre poczynania w tym kierunku i ofiar- 


y 
ność w kierunku ogólnego układu. Napewno Liga Na- 
rodów nie wyłącza umów między dwoma czy trzema 
narodami. 

To też Lloyd George poważnie liczy na to, iż rząd 
brytyjski obejmie kierownictwo w akcji doprowadzenia 
do ogólzego traktatu arbitrażowego. 

Decyzja w sprawie G. Śląska poderwała bardzo zna- 
cznią zauiąnie do Ligi Narodów; mętoda, którą ona sto- 
sowała, stworzyła głęboką nieufność w Niemczech i w 
Rosii. Pierwszą rzeczą dła przywrócenia zaufania do 
trybunału Ligi byłby traktat arbitrażowy i udział także 
St. Zjednoczonych... 

Czy na takie ataki rząd polski może nadal milczeć? 

Słowa Lloyda George'a niezawodnie wywołają 
wiełkie wzburzenie wśród wszystkich warstw ludności 
połskiej. Naród polski domagać się musi od rządu swe- 
go, by natychmiast jak najenerziczniej zaprotestował w 
Londynie przeciwko tego rodzaju wyrażaniu się o Pol- 
sce, jakiego użył b, premier angielski Lloyd George. 

Jeżeli Anglii potrzebne są Niemcy do jej interesów, 
to Polska przecież nie sprzeciwia się żadnemu traktato- 
wi angło-niemieckiemu. Jeżeli jednakże traktat taki ma 
być ułożony kosztem Polski, niechaj rząd angielski wie, 
że cały naród polski będzie stał w obronie swoich praw. 
O żadnej dyskusii co do naszych granic nie może być 
wo ktoby nas chciął skrzywdzić, źleby na tem wy- 
szedł. 

Polityka Anglji nie kieruje się miłością pokoju, plan 
Chamberlaina oznacza raczej mącenie pokoju jak słusz- 
nie zaznaczyło jedno „z pism francuskich. 


* 

Poznań, 30. 3. Według „Kur. Poznań.“, sząd an- 
gielski przygotowany jest fia interwencję Rządu Polskie- 
go przez posła w Londynie z protestem przeciwko tego 
rodzaju wyrażaniu się o Polsce, jakiego użył b. prem- 
jer angielski i leader liberałów. Demarche rządu pol- 
skiego w Foreign Office spodzicwany jest tembardziej, 
iż pos. Skirmunt wyraził już min, Chamberlainowi w 
prywatnej rozmowie swoje uwągj i oburzenie z powodu 
treści przemówienia Lloyd George'a, 

Moskwa, 28, 3. (PAT). „Ekonomiczenskaja Ziźn*, 
ogłosiła odpowiedź Lloyd George'owi na napaści na Pol- 
skę. Autor Jur stwierdza, że Anglja i sam Lioyd George 
Są największymi wrogami pokoju w Europie, 


W przededniu strajku rolnego na 
Pomorzu. 


Ciężkie chmury zawisły nad życiem gospodarczem 
Pomorza, W momencie najważniejszym dla rolnictwa, 
w przededniu siewów wiosennych i uprawy roli zwią: 
zek zawodowych robotników rolnych zapowiada strajk 
generalny w województwie poznąńskiem, pomorskiem 
i znącznej części Kongresówki. 

Z duiem 30 marca maja utknąć wszelkię prace rolne 
na martwem poki. 

Skowronsk, ten przyjaciel rolnika, napróżno będzie 
go wywoływał swym Sszczebiotem do wyruszenta z pit- 
giem w pok. Nieuprawiona ziemia będzie stała odlo- 
giem i porośnie chwastami. 

Zaiste niewesołe perspektywy zapowiadają nam 
pierwsze zwiastuny wiosny. 

Strajk rołny dla normalnie myślącego człowieka 
jest me do $łenia, czemś co obraża naturalny in- 
stymkt człowieka, Ostatecznie można się zgodzić na to, 
aby robotnicy zatrudnieni w przemyśle wywalczali so- 
bie na drodze strajku, kosztem nielicznej grupy fabry- 
kantów, lepsze warunki bytu. 

Ale w rolnictwie dzieje się to ze stratą calego spo- 
leczeństwaą. Tego ziarna rzuconego w błoto w czasie 
strajku z 1920 r. w woj. poznańskiem, nikt nam już nie 
wróci. Czas stracony na strajk na wiosnę, o ile strajk 
ten dojdzie do skutku również żadną miarą naprawić się 
nię da, lecz owszem przyczynić się może do znacznego 
zmniejszenia wydajności plonów z morga, co oczywi- 
ścia odczuje nie tylko robotnik rolny i jego pracodawca 
ale przedewszystkiem całe społeczeństwo. 

Jężeli hutnicy w hutach śląskich zastrejkują na prze- 
ciąg czasu kilku tygodni, to stratę tą po części można 
nadrobić w innych miesiącach. W rolnictwie jest to 
niemożliwe, nie można bowiem przestawić pół roku. 
Człowiek jest tu za hardzo uzależniony od czynnika 
przyrody. Jeżeli każdy strajk w rolnictwie cały kraj od- 
czuwa bardzo boleśnie przez zmniejszenie się tego 
kwantum, które złemia z siebie wydaje, to jest zupeł- 
nie uzasądnione, żeby cale społęczeństwo pilnie zwra- 
cało mwazę na to, co się dzieje w tej gałęzi wytwór- 


Miastom wcale się nie uśmiecha ewentualna dro- 
żyzna chleba z tej racji, Że panowię producenci roini 
raczyłj się poróżnić z robotnikami folwarcznymi, Je- 
żeli te dwa wrogie sobie obozy nie potrafią znaleść dro- 
£i do porozumienia — musi się znaleźć ktoś taki, który 
sprawę zarobków pracobiorców sprawiedliwie i skru- 
pulatnie rozwiąże. Tą trzecią osabą w zatargach rol- 
nych są nadzwyczajne komisje roziemcze, wyroki tej 
instytucji powinien być wiążący dla obydwuch stron, 
gdyż tylko w ten sposób można się uchronić przed naj- 
więżęs złem — straikiem rolnym. Nawet gdyby wy- 
rok taki w pewnej mierze naruszył interesa jednej lub 
drugiej strony, to w każdym razle będzie te mniejsze zło. 
niż naruszenie interesów całego społeczeństwa. 

Dotychczasowy charakter nadzwyczajnych komisii 
roziemczych w polskiem rolnictwie ma charakter wią- 
żący jedynie w dziedzinie moralności. Znakomita część 
p oeczefstwa napewno jest zdania, że wyrokowi Kom. 
oz = ze) się Roda obie. Sm m 

eczywiście w większości wypadków 
spory w rołnictwie załatwiane były na drodze orze- 
cznictwa wyposażonego w presję moralną, niestety nie 
rolny, - Di. już bowiem poza soba niejeden strajk 
Tomy, by zapowiedziany strajk generalny doszedł 
do sktrtcui I trwał dłuższy eząs, społeczeństwa wtedy 
absośninie nie mogłoby ograniczyć się do roli biernego 
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Dotychczasowe wyniki v 
prezydenia Rzeszy. 
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jyborów 


Ayitacja wyborcza była bardzo ożywiona. — Udział w wyborach był znacznie 
mniejszy niż w czasie wyborów grucdniowych. — kandydat nacjonalistów Jarres 
otrzymał najwięcej głosów. — Drugie wybory odhędą się w amiu 26 kwietnia. 


Berlin, 29. 3. (PAT). Dziś odbyły się w całych 
Niemczech wybory prezydenta republiki. W Berlinie 
agitacja wyborcza zwłaszcza partyj prawicowych była 
bardzo ożywiona, szczególnie w zachodniej części. mia- 
sta. Przez cały dzień odbywały się liczne pochody 
przeważnie młoczieży szkolnej, Z samochodów i aero- 
planów rozrzucano odczwy, zasypując nicmi chodniki 
miasta. 

W godzinach popoludniowych agitacja przybrała je- 
Szcze żywszy charakter pod wpływem wiadomości, że 
udział wyborców w głosowaniu był bardzo siaby. Je- 
dnak prócz nieznacznych scysji miedzy komunistami a 
nacjonalistami na przedmieściach Berlina, dzień dzisiej- 
szy upłynął bez poważniejszych incydentów. 

O godz. 6 popoł. biura wyborcze zostały zamknięte. 
Ponieważ obliczanie głosów przy wyborach obecnych 
jest nieco prostsze niż przy wyborach do parlamentu, 
spodziewają się, że już jutro po południu znany będzie 
ogólny rezultat dzisiejszego głosowania. 

Berlin, 29. 3. (PAT), Wolff donosi, że udział wybor- 


ców w dzisiejszen głosowaniu był znacznie mniejszy 
niż w czasie wyborów grudniowych. Według spostrzer 
żeń, dokonanych w Berlinie, liczba głosujących padła w 
porównaniu z głosowaniem grudnioweimn mmiej więcej 
o 20 proc. Depesze napiywające z prowincji donoszą 
również o słabym udziale wyborców w całych Niem- 
czech z wyjątkiem Drezna. Na prowincji wybory mia- 
ły przebieg spokojny. 

Warszawa, 30. 3. (AW). Tymczasowe obliczenie 
rządowe o ogólnych wynikach wyborów w całem pań- 
stwie jest następujące, Oddano razem 26,812.537 głosów 
ważnych, z tych otrzymał Jarręs 10387593, Braun 
7185678, Marks 3,883.676, Tellmann 1,669.553, Hellpach 
1.565.136, Ludendorff 284,471. Nieważnych glosów od- 
dano 34.152. Udział w wyborach wynosi 68,8 proc. o- 
gólnego stanu ludności. Wobec tego rozbicia odbędą 
się w dniu 26 kwietnia br. nowe wybory, Jak wynika 
z powyższego zestawienia w pierwszem głosowaniu o- 
trzymał kandydat nacjonalistów i monarchistów Jarres 
największą ilość głosów. 


Co się kryje za wyborem Jarresa? 


Głosy francuskie o wyborze prezydenta fzeszy. — W Niemczech jedna tylko par 
nuje myśl: Rewanż. — Jarres ciicchciem Hohenzollernów. 


Katowice, 30, 3. Wedlug „Polonii*, prasa francu- 
ska zajmuje się szczegółowo wyborem prezydenta 
Rzeszy. 

„Matin“ publikuje tłustym drukiem facsihnile ulotki 
nacjonalistycznej, która brzmi: „Morgenrot, Morgenrot, 
wählt die Flage schwarz-weiss-rot, denn das macht den 
Franźniann tot. Wälit Jarres!“ i zaopatruje ją komen- 
tarzem, że nie można być już bardziej szczerym. Śmierć 
Francji pozostaje zatem mimo propozycji bezpieczeń- 
stwa życzeniem wielkiej części opinii publicznej Niemiec 
W „Echo de Paris“ Pertinax dochodzi do wniosku 
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że w Niemczech niema właściwego Życia partyinego, 
jak we Francji czy Anglii Jedna tylko myśl panuje w 
Niemczech: myśl o rewanżu. Spór zachodzi tylko co 
do sposobu przeprowadzenia tego rewanżu. Deklara- 
cje Fierriota nikogo w Niemczech nie przestraszają. 
Herriot dał się seman podejść i dzisiaj jest wodzor 
ny na pasxu Stresemannia. 

„Victoire“ nazywa ‘Jarresa chochotem Holenzolier- 
nów, którego wydyrygowano dlatego, że nacjonaliści 
nie mieli odwagi postawić kronpinca. 
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urzędników państwowych 


Premjer Grabski e stabilizacji urzędników. 


Warszawa, 29. 3. (PAT). Dziś rozpoczęjy się obra- 
dy walnego zjazdu delegatów stowarzyszenia urzędni= 
«ów państwoych. Po przemówieniu prezesa ząrządu 
głównego p. Zenona Szczawińskiego, który scharakte- 
ryzował działalność zarządu w r. 1924, powołano na 
przewodniczącego złazdu w Warnickiego (Ministerstwo: 
Sprawiedli ca |) Do prezydjum powołano p. Grabow- 
skiego (Wilno), p. Zaleskiego (Płock) oraz na sekretarza 
mż. Bielińskiego z M. S. Wewn. 

Następnie witany oklaskami zabrał głos p. prezes 
Rady Ministrów Grabski, który stwierdził, żę urzednicy 
polscy zdali znakomicie egzamin, przeprowadzając sa- 
nację skarbu. Niestety, podobnie, jak iw innych pań- 
stwach, tak i w Polsce urzęnicy nie są jeszcze należycie 
wynagradzani, chociaż obowiązki w porównaniu z ad- 
ministracją niepomiernie wzrosły, Jest to jednak stan 
przejściowy. 


Wsprawie stabilizacji p. premier oświadczył, że 
jest ona przeprowadzana i będzie przeprowadzona, P. 
premier przywiązuje do stabilizacji wielką wagę, po- 
nieważ daje ona urzędnikom poczucie niezależności i 
możność pracy zgodnie z własnem sumieniem i naka- 
zem prawa. Na ręce prezesa zjazdu nadeszły liczne żye 
czenia pomyślnych obrad m, i. od p, wicepremiera Thus 
gutta, p. min. Sokala, p. wiceministra Studzińskięgo i i. 
Po przyjęciu protokółu obrad poprzedniego zjazdu 
uchwalono rezolucję, aprobującą sprawozdanie komisii 
rewozyjnych, złożone przez p. Rostkowskiego (M. $. 
Wewn.). Po południu obradowały komisje: praw urzę» 
dniczych, gospodarstwa, dokształcania, dla spraw ads 
ministracji województw wschodnich oraz organizacyj- 
na i budżętowa, Dalszy ciąg obrad jutro. 


Echa zajść listopadowych w Krakowie. 


Kraków, 29. 3, (AW), Sąd wojskowy w Krakowie 
zawiadomił oficerów oskarżonych w procesie o zajścia 
w dniu 6 listopada, że rozprawa główna przeciwko nim 


rozpocznie się 20 kwietnia, w gmachu sądu wojskowego 
przy ul, Montelupich. 


Tajna misja Pawia Boncoura w Polsce. 


Wiedeń, 29. 3. (AW). „Tęlegraplien Company", w r kładów w sprawie paktu bezpieczeństwa, otrzymał od 
depeszy z Paryża, przypuszcza, że Paweł Rpncour, 
który wybiera się do Polski, aby rozpocząć szereg wy- 


widza, lecz musiałoby stanowczo wystąpić wobec rzą- 
du, aby ten ostatni uznał wyroki Komisii Rozjemczei 
4a wiążące prawnie obydwie strony. 

} Ten przymusowy chąrakter uchwał instytucji roz- 
jemczej w rolnictwie wprowadziły już niektóre najnow- 
sze ustawodawstwa socjalne angielskich dominji, a mia- 
nowicie Kanada i Nowa Zelandja, Ani rząd ani ogół spo- 
łeczeństwa nie może dopuścić do tego, aby wytwórczość 
rolna miała się krwawić na drodze strajków. 

: Strajk w tej gałęzi wytwórczości winien być cał- 
«owicie wyeliminowany zwłaszcza w tych krajach, które 
nie potrafiły się otrząsnąć z psychozy czasów powo- 
jennych, które uwydątniają się w narowach do spe- 
kulacji, manji strajkowania, próżnowania, demagogii itp, 

Z drugiej jednak strony skład Komisji Roziemczej 
musi być zawsze pieęrwszorzędny, wyroki sprawiedliwe 
gdyż tylko na tej drodze zdobędą one należny auto- 
rytet. Ostatni sąd rozjemczy napotkał na niesłychane 
trudności. Jak wiadomo płące robotników rolnych o- 
bliczone były w stosunku do cen żyta. Obecnie gdy ma- 
my już stałą walutę, rzecz oczywista, place te muszą 
zerwać z dawnym miernikiem wartości — zbożem, któ- 
re podlega znacznie większym wahaniom niż złoty. 
Wobec czego Złoty, nie zboże musi być miernikiem 
pracv robotnika.. 

Pracodawcy chcieli, aby to przeliczenie miało miej- 
sce według cen zboża, które istniąły w chwili zawiera- 
nia zeszłorocznej umowy, kiedy jeden kwintal żyta ko- 
szłował 15 zł. Pracobiorcy natomiast żądali przelicze- 
nia stawek żyta przewidzianych w dotychczasowej u- 
mowie na gotówkę według mnożnika odpowiadającego 
obecnym cenom giełdowym, a więc w stosunku 34 Zł. 


rządu francuskiego jakaś tajną misje. 


za 1 kwintal, Jak widzimy różnice olbrzymie. Obie 
strony walczą do upadłego za swojemi postulatami i nie 
są bardzo skłonne — do kompromisów. 

Nadzwyczajna Komisja Rozjemcza zerwała zupęł- 
nie słusznie z dawną podstawą płac. zbożem, jako mier- 
misiem wartości i opracowała nowy szemat płac, który 
jest wypadicową tego, co żądali pracobiorcy, a tego co 
dawali pracodawcy. Wobec czego ani jedna ani drugą 
strona nic jest zadowolona z wyroku, Nie mniej należa- 
łoby uznać go za zupełnie słuszny i sprawiedliwy, gdy- 
by mania unifikacji nie spłatała pomorskiemu i poznań- 
skiemu rolnictwu złośliwego figla, 

Komisia w swym wyroku ustaliła mniej więcej je- 
dnakowe przeciętne normy płac dla robotników rolnych 
całej Rzpltei, co było zupełnie zbyteczne. Robotnik 
rolny na Kresach Wschodnich. stojący znacznie niżej nod 
względem kulturalnym, z natury rzeczy posiada znacz- 
nie mniej potrzeb od robotnika z Kresów Zachodnich. 
Wobec tego pewne różnice w płacach są zupełnie na 
miejscu. Tego komisia nie przewidziała, ł tu właśnie 
tkwi słaba strona ostatniego wyroku. 

W rzeczywistości bowiem powyższa uchwałą po- 
prawiłaą byt robotnikowi rołnemu na wschodniej rubieży 
A a a pogorszyła byt robotnika z b. dzielnicy pru- 
skiej. 

Komisja Rozjemcza powinna szczerze i otwarcie 
przyznać się do tego przeoczenia. oraz wprowadzić w 
swej uchwale małą poprawke na korzyść robotniką rol- 
nego z Kresów zachodnich W ten sposób osiągnie dwa 
cele ustnie krzywdę iakaby się stała tutejszemu pra- 
cobiercy rolnemu, a jednocześnie zdław; zmore straj- 
kowa. jerzy Kruszewski. 
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Przemówienie pesia T. Błażejewicza z Klubu Chrz. Dem. w Sejmie w dniu 25. III. 


25 r. w 


Jeżeli mowa o nowszych czasach, to powyżej przy- 
toczyłem zdanie Leona XIII, a co do faktów najnow- 
szych, to należy powołać się ną kodeks kanoniczny. 
Otóż we wspomnianym kodeksie i w tem zgadzają się 
znąwcy prawa kościelnego, przebija się dążenie da zgo- 
dy i współpracy pomiędzy kościołem i państwem. Nie- 
ma tam artykułów, mówiących o walce o władzę do- 
czesią, niema agresywności wobec państwa. Kościół 
liczy się Z prawem państwowem, o ile nie obraża ono 
zasad wiary moralności, A jęśli jaż mowa o konfliktach 
czy wałkach, jakie zachodziły pomiędzy kościołem i 
państwem, to trzeba dobitnie zaznaczyć, że we wszyst- 
kich tych wypadkach, gdzie kościół walczył z urosz- 
czeniami cezaryzmu, czy despotyzmu z dążeniami do 
zgmiecenia praw rodzin, czy jednostek, historja walki 
te zanotuje, iako bój kościoła © wolność, o postęp i cy- 
wiłizację, 


Tak więc na podstawie głosów papieży, będących | 


najwyzszym w tych sprawach autorytetem, widzimy, 
że kościół do supramacii nad państwem nie dąży į nie 
zdaje mi się, aby w jakiekolwiek ślady tej supramacii 
przeławiały się w naszym konkordacie, Zwracam uwa- 
zę, że jednak interesy państwa są zabezpieczone w o- 
mawianym układzie przez cały szereg artykułów. 
Mniejsza z tem, czy artykuł, w którym konkordat mó- 
wi o porozumieniu się Stolicy Apostolskiej z Prezydęn- 
tem co do nominacji biskupów. daje prawo veta, czy 
nie, ale faktem jest najważniejszym, że nie może być 
nominacja jednostek, co do których nienia zgody czyu- 
ników państwowych. Dalej sprawą nominacii probo- 
szczów daje w ręce państwa atuty bardzo poważne, jak 
twierdzą nawet niektórzy krytycy, że zbyt wielkie, 
Ważnym jest również artykuł, zapewniający, że zwierz- 
chnik diecezji będzie rezydował zawsze w obrębie Pań- 
stwa Polskiego, że usunięty zostaje dzisiejszy stan rze- 
czy, przy którym nasz Śląsk zależnym był od biskupa 
wrocławskiego, niektóre terytorja sąsiadujące z Litwą 
əd Sejn itp. 

Nie bez znaczenia jest również komisja rozjemcza, 
ziożona z delegatów Stolicy Apostolskiej i Prezydenta, 
która będzie ułatwiała najrozmaiiszę nieporozumienia, 
jakie wyniknąć mogą z powodu czynności osób ducho- 
wnych. Dotychczas Państwo była najzupełniej bezsil- 
ne w stosunki: da duchownych germanizatorów czy 
litwomanów. Jeżeli więc idzie o interesy Państwa, to 
uważamy, że interesy te przez konkordat są w zupełno- 
ści zabezpieczone. 

Stolica Apostolska w swej życziiwości dla tego Pań- 
stwa szła nawet tak daleko, że zgodziła się na pewna 
zubożenie Kościoła Katolickiego w Polsce. Zwróćmy 
uwagę na załącznik „a“, mówiący © _ uposaże- 
niu duchowieństwa, ustała on uposażenie w takiej wy- 
sckości, że proboszczowie dostają około 110 zł. miesię- 
cznie, wikariusze około 80 zł. W tym stosunku pozo- 
stają dotacje na wszystkich niższych stanowiskach du- 
chownych. Rekompensatę kłer otrzymać ma w ziemi. 
Niestety jest jednak zastrzeżenie: za ziemię będzie się 
pdtrącało od uposażenia 50 zł, od hektara rocznie, co 
czyni owe korzyści z nadziału ziemi bardza problema- 
tycznemi. Czyż ktoś mający poza swemi obowiązkami 
gospodarskiemi obowiązki ważniejsze może wyciągnąć 
z ziemi tyle, aby zapłacenie przez niego 50 zł. rocznię 
od hektara bardzo nie było poważnem obciążeniem. 

Nakładą się nadto na duchowieństwo nawę ciężary 
finansowe. „Powiedziane jest w konkordacie, że Rząd 
zobowiązuje się płacić klerowi uposażenie nie mniejsze 
od tego, jakie płaciły rządy zaborcze. Ale przecież 
rządy zaborcze nie nakładały na duchowieństwo całego 
szeregu podatków np. w b. zaborze rosyjskim ducha- 
wieństwo było zwolnione od obowiązku płacenia: po- 
datków państwowych, a obecnie te podatki płaci i pła- 
cić będzie. Idźmy dalej. W dwóch zaborach ducho- 
wieństwo pełni obowiązki urzędników stanu cywilnego. 
Państwo przeznacza za to nie wiadomo na pokrycie 


STEFANJA ADWENTOWSKA. 
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Powieść, 51 


Teraz Niebojerski spojrza! na nią swemi pięknemi 
oczyma i rzekł cicho, a dziwnie melodyjnie. W głosie 
jego głębokie przeświadczenie uderzyło Mire swą sta- 
nowczością 
| — Pani dostanie rozwód, my się pobicrzęmy i poje- 
dziemy hen w świat; my dwoie i skrzypce! 

Mira miała szaloną ochotę roześmiać się, ale urze- 
kły ią fiiołkowe oczy, tak, że powiedziała tylko jakoś 
ciszej niż chciałą ? 

— Czy to oświadczymy ? 

— Naturalnie! 

— Widzimy się trzeci raz. 

— Cóż to znaczy? — Jabym teraz dwóch dni bez 
pani nic nie potrafił. 

— W takim kinematograficznem tempie to idzie, W 
głowie mi się nie mieści. 

— No to nle mówmy teraz o tem wcale dluga 
jeszcze, a teraz myśmy się niby dopiero poznali. Bę- 
dziemy sobie grać i choćby Pani nie wiem jak się bro- 
niła, idziemy po swoje przeznaczenie! 

Nagle Mirze przypomniała się własną uwaga na 
koncercie w Resursie: „Co ma być — będzie“ i drgnęła. 
Niebojerski wziął jej rękę i pieścił delikatnie mówiąc: 
|  —— Pani się przelękła, bo dla pani to było niespo- 
dzianką, ale ja już to dawno wiem. Więc mówmy o czem 
innem. Ja przecież nie chce od pani żadnej odpowiedzi, 
broń Boże, — to przyjdzie samo. — 

Wstał, wziął skrzypce iU zaczął stroić. Mira jak 
pijana sładła przy fortepianie i podała nm a, 


toku dyskusji nad Kankordatem. 
IL 


czego 16% zł. rocznię na pati do 2.000 dusz. Można 
wprawdzie pobierać opłaty od stron zainteresowanych 
ale według taksy z roku 1809, a więc jeszcze z czasów 
Księstwa Warszawskiego. Do wspomnianych obowią- 
zków dołączono jeszcze nowe. Urząd statystyczny za- 
sypuje duchowieństwo najrozmaitszymi żądaniami co 
do przeprowadzenia statystyki, a to przecież wymaga 
specjalnej kancelarii i pociąga za sobą specjalne koszty. 

Skała uposażeń duchowieństwa utrzymała się pra- 
wie na tym samym poziomie, z bardzo niewielką ró- 
żnicą, na jakim była za czasów rządów zaborczych. 
Zwraca uwagę, że dotacje ze strony państwa nie są ża- 
dną łaską. Jest to ekwiwalent za te majątki, które zo- 
stały kościołowi katolickiemu zagrabione przez rządy 
zabcrcze. W ciągu XIX wieku, o ile można to ustalić, 
zabrały trzy rządy zaborcze około 5000 gmachów ko- 
ścielnvch, do 600000 ha ziemi i przeszła 100000000 zł. 
kapitału. Dziś duża część tego jest w rękach Państwa 
Polskiego w postaci gmachów, ziemi i funduszu reli- 
gijnego b. Galicji. Co do funduszów. które zostały w 
Piotragrodzie, to na zasadzie Traktątu Ryskiego, ist- 
nieje podstawa prawna do upominania się o nie, Mo- 
żna więc mieć nadzieję, że część tych funduszów Rząd 
nasz otrzyma. 

Jak byl stosunek ziem, które płaciły rządy zabar- 
cze duchowieństwu do dochodów z tych dóbr, pozwolę 
sobiż przytoczyć fakt następujący. Dobra zabrane w 
b. zaborze rosyjskim na mocy ukazów z 1864 i 1855 r. 
ocenione byiy w roku 1865 przeszło na 60000000 rb. 
Jeżeli wziąć pod uwagę 5 proc. od tei sumy i liczbę du- 
chowieństwa tan.tych czasów, to na przeciętnego pro- 
boszcza wypadałcby przeszło 700 rb., tymczasem rząd 
rosyjski płacił proboszczowi 300 rb. a wikariuszowi 
150 rubli rocznie. Kiedy z czasem wskutek spadku siły 
kupna rubla wartość majatku wzdosła tak, że w r. 1914 
wartość jega przekroczyła 400000000 rb., uposażenie 
proboszczów i wikarjuszów pozostała na tym samym 
poziomie do ostatnich czasów. Tak więc sumy, które 
rzady zaborcze wypłacały ra potrzeby kościoła, nie 
bviy żadnysa sprawiedliwym ex wiwałentem, lecz zwy- 
kłem ogratianieęni kościoła. Nie jest więc rzeczą słu- 
szną. aby rząd polski sumy wypłacane na duchowień- 
stwo wiązał z normami uposażeń, wypłacanych przez 
rządy zaborcze. Odnosi się to również i dọ emerytur 
duchowieństwa jak również i co do dotacji 7h AC 
na administracje kościelną oraz budowę i restauracie 
kościołów. 

Sądzę tedy, że sprawiedliwość wymaga, ażeby 0- 
mawiana sprawa była jeszcze rozpatrzona i zalatwiona 


inaczęj. Zgłosimy w tych kwestiach odpowiednie re~ 
zolucje. Należy nadmienić, że pewnym brakiem kon- 


kordat: jest pominięcie sprawy organistów i służby ko- 
ścielnej. Idzie tu nietylko o nadzielenie ziemią niższyc 
funkcjonariuszy kościelnych tam, gdzie to jest możliwe, 
ale także o ustalenie wynagrodzenia, które podlega ró- 
Żtiym wahaniom i wskutek tego bardzo często jest z4- 
pełnie niewystarczające. 

Wreszcie ponieważ sprawa dóbr poduchownych, 
będacych obecnie w posiadaniu państwa jest sprawą 
z punktu widzenia faw nego sporną i niejasną, ziemia 
ta byja przez rzad rosyjski wzięta tylko w administra- 
cię i ieżeli rząd ten rozporządzał nią, jako swoją wła- 
snością. ta było lo wynikiem bezprawia, panującego w 
Rosji Z tych względów będziemy się domagali. że- 
by w tych sprawach przęprowadzono specjalne doda- 
tkowe umowy i ażeby były one uregulowane bez szko- 
dy dla interesów kościoła katolickiego. 

Wreszcie jeszcze jedna sprawa podnoszona i pod- 
kreślana na Komisji. Konkordat zapewnia odpowiedni 
kizrunek wykształceniu religiinemu i to jest jego dobrą 
stroną. Ale wykształcenie nie iest jeszcze wychowa- 
niem. ldzie © te ażeby młodzież była w szkole wy- 
chowanu, żeby tworzyły się charaktery, ludzie jedno- 


ROZDZIAŁ HI. 

Hrabia Mierzyński czuł się niezdrów, więc wstał 
późno i siedząc w rogu kanapy wyglądał przez okno 
gabinetu na szaro-zielony błotny park. Plachty brud- 
nego śniegu na trawnikach znaczyły wklęsłości gruntu. 
Stada wron huśtały się na gołych "wierzchołkach topoli 
włoskich, jarzębin i jesionów. Chwilami przenosiły się 
z drzewa na drzewo z przeraźliwem krakaniem. 

Od strony werandy ogrodowej w stronę kuchni 
przekradał się kot. Łapy stawiał po błocie a 
zwyspka, aby nie zawalać futerka; wreszcie doszedł do 


brukowanej Ścieżki, otrząsnąć się i znikł za rogiem kur- 
ników. 
Hrabia patrzał na wiosenue błoto i dziwna melan- 
cholja padala mu na duszę. Dal parku mroczna, mgiista 
ginela w oparach Kora na drzewach była wilgotna. 
r zeszłorocznych strączków na akacji i bzie sączyły się 
krople. 
Nicczytana %siążka lcżała na koianach hrabiego, a 
on pairzał w okno bezmyślnie. Oparł się na poręczy 
anapy i śledził ghylerie się mokrych gałęzi w takt wio- 
semoga ciçplego podmuchu. 
W dalszych poxojach dały się słyszeć kroki 
chwili ktoś zapukał do gabinetu. 
— Proszę wejść! 
Wszedł służący niosąc listy i gazety. 
— Dobrze, dziękuię. 
Hrabia z przyjen: nością sięgnał po pocztę i zaczął 
nrzęglądać. Listy od prawnika i z banku odłożył na 
Lok, gdyż zacickawiła go mała, trochę przybrudzona 
koperta, Sięgnął po nią i otworzył kaukaskim noży- 
kiem 
List był pisany malo wyrobionem kobiecem pismem. 
Hrabia zaczął czytać z zainteresowaniem: 
Wielmożny panie Hrabio! 
W moim bólu zwracam się do pana krabiega. tak 


i po 


O, Nom" +; a wada 


licie zdolni, zdecydowanego i energicznego czynu, PA "RORTE. aa yii, A 
ni do ofiar i poświęcenia, jakiego utsrój demokratyczny 
od przeciętnegu obywatela wymaga. A takie wychowa- 
nie może być osiągnięte tylko wtedy, jeżeli jest iedna- 
lity pogląd wychowawców na zasady i filozofje wycho- 

wania, na zasady i filozofię życia i zadań, które przed 
człowiekieni stoją. Celów omawianych nie osiąga Się 
w szkole dzisiejszej. gdzie to, co jest uważane za święte 
i prawdziwe przez jednego nauczyciela, podważane by- 
wa przez innego. Dlatego też Demokracja Chrześci- 
jańska stała zawsze na stanowisku, że takie zadanią 
wychowawcze spełnić może jedynie szkoła wyznanie» 
wa. Nie chodzi tu o propagandę fanatyzmu i kleryka” 
lizmu, o czem wspomniał p. Czapliński, Fanatyzm i 
Kklerykalizm jest zawsze rzeczą złą i szkodliwą. Chodzi 
tu jedynie o poparcie wychowania na zdrowych i je- 
dnolitych podstawach ideowych. Uwagi krytyczne, 
którę w sprawie konkordatu „czyniłem, nie mogą wpły- 
wać wą sprawę jego ratyfikacji, musimy zdać sobie 
sprawe, że konkordat dla naszego państwa posiada al- 
brzymie znaczenie i ludów Zachodu i państw Zachodu, 
że Polska jest państwem suwerennem, samodzielnem, 
że jest państwm, o które się dba, Z którem się wchodzł 
w ukłądy i porozumienia. wzmacnia nasze stanowisko 
i znączenic. Nie byłoby rzeczą obojętną dla naszego 
młodego Państwa, że w czasach, gdy fuż nie tylko pań. 
stwa katolickie, ale państwa inowiercze, jak Łotwa, 
Ru nunia, Bułgaria i Rzesza Niemiecka starają siłę dojść 
do porozumienia i stosunków przyjaznych ze Stolicą 
Apostolską, Polska by tego nle uczyniła. 


A teraz, jeżeli mowa o naszych wewnętrznych sto- 
sunkach prawiych państwowo-kościelnych, to panowa! 
w tych stosunkach dotychczas chaos. W każdym za- 
berze isiniąło inne ustawodawstwa, formalnie obawią- 
zująge. Na olbrzymich przestrzeniach b. Kongresówki 
i Kresów Wschodnich panowały przepisy b. rządu car- 
skiego, któro jak powiedziałem, w katolicyzmie widzia- 
ło silę wroga i starało się wszelkiemi sposobami go 
zgnieść I wpivw jego ograniczyć. I oto rząd polski, 
który doskonalę rozumiał, że przecież nie wszystkie 
artykuly tegc prawodawstwa mogą być stosowane, 
zmuszony był do kompromisów niedopatrzeń przy za- 
stosowaniu wspomnianych ustaw, co przecież nie po- 
stwało byuaimniej na sprawy oparcia państwowości 
naszej na zasadach praworządności. Jest więc rzeczą 
bardzo doniosłą, że nareszcie wraz z konkordatem o- 
trzy ujeiny jednolite prawodawstwo co do spraw pań- 
stwawco-zościelnych. Dodać i to należy. że art. 144 
Kos'stytucji powiada, iż w życiu wewnętrznem kościół 
rządzi się swoimi prawami, a go do praw kościęlno- 
państwowych, zostanie zawarty konkordat. Jednak ar- 
tykuł ter nic nie mówi co będzie do czasu zawarcią 
konkordatu Jedna jnterpretacja powiadała, że skora 
kościół rządzi się swojemi prawami, to upadają wszele 
kie cgraniczenia, wprowadzone przez rzady zaborcze. 
inna znowu iwieęraziła, że w ten sposób państwo po- 
zbhawiałoby się wszelkich uprawnień w stosunku da ko= 
ścioła. W rezultacie państwo ponosiłoby pewne cię« 
Żary na rzecz kościoła, udzielającemu np. swojej pono- 
cy przy egzekucji świadczeń na rzecz kościoła ze stro” 
ny obywateli, nie mają żadnej kontroli w tych spra* 
wach i to przyczyniała się również do tego chaosu pra< 
wnego, a jakim wyżej była mowa. 

Wreszcie sprawa ostatnia. Nie jest rzeczą aboję 
tną dla kultury danego państwa, czy kościół może na- 
leżycie swa pracę i dzialalność w nim rozwijać. Mów 
wiono przed chwilą z tej trybuny o szkodliwej dzialal- 
ności kościoła katolickiego w stosunku do reform so- 
cialnych. fuwierdzenie takie nie jest zgodne z rzeczy= 
wistością. Mistoria niówi. żę katolicyzm był zawsze 
czynnikiem postępu socialnego, że naidonioślejszę re- 
formy społeczne powstaly pod ięgo tchnieniem, że polo. 
Żył on podwaliny pod nowoczesny demokratyzm i dla- 
tezo to dla naszego niładeęgo państwa nie jest rzeczą 0- 
bojętną czy ten kościół bedzie mógł na terenie jego swo- 
ią działalność rozwinąć ; czy w ten sposób nasze ży- 
cie państwowe otrzyma podstawy moralne, niezbędne 
przy budowie nowoczesnego gmachu społecznego, któ- 
ry jeśli się na nich nie oprze, nie będzie nigdy budową 
stałą i pewna. Przychyiamy się do wniosku p. referen- 


ta URE sty fikację konkordatu. 


jak | mi pan Tamsa napisał przed wyjązdem, o po~ 

moc. Moja Helenka wczoraj miała okropny atak i 

do dzisiaj nie odzyskała przytomności. Doktór już 

nie chce ratować. Wnuczek taki mizerny, wcale nie 
wychodzi ną powietrze, bo muszę siedzieć przy He- 
lence. Niech pan Hrabia napiszę do pana Czartyń- 
skiego, że Helenka taka bardzo chora i nie wiem, 
czy doczeką jego powrotu, a ia nie wiem, gdzie on 
teraz jest 
Uniżona sługa 
Natalia Bornacka. 

Helenka, Czartyński, wnuczek — tak, Mierzyński 
wiedział, o co chodzł, ale jak on ma pomóc, nie mógł so- 
bie w pierwszej chwili zdąć sprawy, Zaczął rozmyślać: 

— Leona sprowadzić” — Niepodobieństwo! Jeżeli 
bardzo źle, może nawet nie zdążymy przyjechać; jeżeli 
niebezpieczeństwo minie, to może tymczasem wrócą. 
Dzieciak mizerny; pewnie — trzeba chociaż chłopakiem 
się zająć. 

Hrabia zaczął szukać daty, lecz jeji na liście nie bylo. 
Data stempla pocztowego w Warszawie była z przed 
tygodnia. Mierzyńskieru zrobiło się nieprzyjemnie. 

— Bóg wie, co się tam stało do tej pory, trzeba 
działać! 

Wstał ociężale z kanapy i zadzownił na służącego. 
Kiędy ten przyszedł, starzec spytał: 

— Kiedy odchodzi pierwszy pociąg do Warszawy? 
— Za dwie godziny, czwarta dwadzieścia, 

— Niech Ignacy zapowie, żeby pan Gawroński był 
w domu, bo ja wyjeżdżam, niech mi założą na ten po- 
cią konis do karety, jestem niezdrów. 

Kiedy wyszedł służący, hrabia zamknął się w ga- 
binecie i długo przekładał i pisał iaieś papiery ną swo- 
jem biurku i tak go zastał ieszcze pokolowiec meldujac 
że konio już „zajeckały, 


z 
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G Lc O S PO M OR SK! 


Cała Polska zajęła zdecydowaną posiawe wobec 
planów niemieckich, 


Toruń, 29. 3. (PAT). Ludność stolicy Pomorza na 
wiecu, odbytym w dniu dzisiejszym na Rynku Starc- 
miejskim, dała wyraz swej niezłomnej woii przeciwsta- 
wienia się poczynaniom dyplomacji niemieckiej, skiero- 
wanym ku rektyfikacji granic zachodnich Polski. Do 
licznie zebranych tłumów przemówi! pierwszy mece- 
nas p. dr. Ossowski, którc po zaznaczeniu, że już sa- 
ma chęć zakwestjonowania nienaruszalności granic na- 
szych stanowi obrazę Rzpltej, podkreślił, iż na odzew 
cały naród polski powstanie, aby bronić swej wolności 
życia i swego prawa dostępu do morza. Po przelówie- 
niu redaktora p. Zagierskiego, który nadmienił, iż w 
kwestji nierozerwalności Poinorza i G. Śląska od Ma- 
cierzy, jako w zasadniczej kwestji bytu Rzpltej, niema 
tóżnic partyjnych, p. poseł Sacha odczytał rezolucję, 
przyjętą jednomyślnie przez zebranych. Rezolucja ta 
głosi m. i.: 

Mieszkańcy miasta Torunia wszystkich Stanów i 
zawodów, zebrani na wiecu w Toruniu dnai 29 marca 
1925 v., protestuiemy przeciwko niemieckiin usiłowa- 
niom naruszenia zachodnich granic Rzpltej Polskiej, 
zwłaszcza Pomorza i G. Sląska. Wskrzeszenie nie- 
podległej Rzpltej Polskiej i oddania jei z powrotem 
b. zaboru pruskiego z wolnym dostępem do morza 
było jednym z celów wielkiei wojny światowej, która 
miała przywrócić sprawiedliwość qziejową i zabez- 
pieczyć przed nowym najazdem Niemiec, Za te cele 
poległy miliony najlepszych mężów w kwiecie wie- 
ku, miljony odniosły rany. miliony wdów i sierot zo- 
stały pozbawione swych żywicieli i Polacy w tych 
ofiarach mają swój wielki i zaszczytny udział Po- 
mni tego, protestujemy przeciwko wszelkim kompro- 
misom i wogóle dyskusjom o jakiejkolwiek zmianie 
naszych $ranic zachodnich, uważając już famą dys- 
skusję taką za zniewagę i obelgę Rzpltcj Polskiej i 
ludności ziem zachodnich. Usiłowania, zmierzające 
do zmiany granic zachodnich spotkają się z czyn- 
nym ikrwawym oporem naszym. chociażby pozosta- 
wiono nas w tej walce samych. Jesteśmy gotowi 
bronić każdej piędzi ziemi pomorskiej aż do ostatniej 
kropli krwi. Naszem hasłem jest: Nie rzucim ziemi, 
skąd nasz ród! 

Wiec, który odbył się w skupionym i poduiosłym na- 


Pogotowie 


Na skułek istotnej potrzeby, jaka się istotnie dawała od- 
czawać w kierunku stworzenia pogotowia ratunkowego, a któ- 
rą staraliśmty się wykazać w szeregu artykułów į wywiadów 
— 2 Tamiena prezydjum miasta odbyło sie w sobotę zebranie 
z udziałem przedstawicieli ster lekarskich i przedstawicieli 
samorządu, policji, kas chorych i prasy, na którym reierowano 
dotychczasowy stan rzeczy oraz wysunięto nową koncopcję. 

Oto przy szpitalu miejskim stworzyłoby się posadę dru- 
giego asystenta, którego opłacałoby tow. lekarskie a koszta, 
mieszkanie i wyżywienie ponsiłoby miasto, koszta samochodu 
ponosiłyby obie kasy chorych, bo i powiat zainteresohwany 


Wiadomości bieżące. 
* 


KALENDARZ: Wtorek 31 marca Balbiny p. 
Wschód słońca 5 40 zachód 6 30 
Wschód księżyca 9 35 zachód 12 59 
tb 
—** Bibioteka i Czytelnia T. C. L w Grudziądzu jest o- 
twarta: 
W Muzeum (ul. Lipowa nr 28 | pir.) codziennie — z wy- 
jątkiem niedziel i świąt — od godz. 5—7. Dla dzieci w siody 
i soboty od godz. 4—5. 


Na Chełmińskiem przedmieściu w kancelarii parafljałnej 
(m. Bydzoska nr. 10) w poniedziałki I czwartki od 4—5. 

W Małym Tarpnie w niedziele i święta po nabożeństwie. 

—** Muzeum (ul. Lipowa nr. 28) jest otwarie w środy i 
toboty od godz. 12—2, w nisdziele ; święta od godz 11—2. 


—** W sprawie cbchodu 3 Maja. Zebranie. Komitetu Bolest. 
celem sprawozdania z obchodu i całego komitetu T. C. L. ce- 
dem omówienia obchodu 3 Maja odbedzie sic we wtorek dnia 
31 marca o godz. 8 wieczorem w Muzeum. 

Za Zarząd: ks. St. Jaranowski. 

—** Wieczna adoracja Najśw. Sakramentu w kościołach 
grudziądzkich. W środę 1 kwietnia o godz. 6 popoł. rozpocznie 
się adoracja Najśw. Sakr. uroczystemi nieszporami we Farze 
i trwać będzie przez całą nacz i czwartek do godz. 6 wieczoretn, 
kończąc się urcczystemi nieszporami i Te Deum. Równocześ- 
mie rozpoczyna Się adoracia w kościels św. Krzyża przy ui, 
Chełmińskiej, gdzie także trwać będzie przez całą noc i piątek 
do godz. 6 wiecz. Zakończy się również nieszporami. 

We Farze będą w środę wieczorem o godz. 9 Gorzkie 
Żale, a od godz. 8—9 i od 9—10 wykonają chóry kościelne 
pienia na cześć Najśw. Sakr. W czwartek Msze św. odprawią 
£lę o godz. 6, 7, 8, 9 i ostatnie o godz. 10-ej. 

Ks. dziekan Dembsk. 

—** Na margyniesie cbchodu Chrobowskiego. Urządzenie 
ebchodu Chrobowskiego w Grudziądzu wzięło w swoją rekę 
miejscowe koło T. C L. Mieliśmy się prawo spodziewać, że 
PROZĘ tak wielką i każdemu Polakowi świętą potrafi tak za- 
ślużone okolo oświaty ludowej Tow. godnie urządzić. Tym- 
©zasem powiedzmy zupełnie szczerze obchód wczorajszy był 
wszystkim innym tylko nie obchodem. W programię nie prze- 
eo wh a przedstawienie w teatrze okrojono 
» Sdyż publiczność nie p a. Najlepie i 
wykłady ie. prze N e przyszła. Najlepiej udały się 


stroju, zakończył się odegraniem „Roty” przez orkie- 

strę Policii Państw. Z wielu domów powiewały cho- 

rągwie o barwach narodowych. | 
x% 


W Kościerzynie na zebraniu Sejmiku powiatowego 
powzięto następującą rezolucję w sprawie wrogich i za- 
borczych planów niemieckich: 

Wobec ujawnionych Świeżo dążeń dyplomacji ui- 
imieckiej w kierunku rewizji zachodnich granic Pol- 
ski, zebrani członkowie Sejmiku kościerskiego o- 
świadczają uroczyście, że nikomu i za żadną cenę 
nie pozwolą decydować w tej sprawie. 

I Pomorze i Śląsk odwiecznemi tak i nierozerwal- 
nemi cząstkami jednej Macierzy — Polski naszej, ~ | 
dzielnice te tak bezwzględną dla narodu polskiego są 
kwestią bytu i rozwoju, iż poza naszem Świętem Ślu- 
bowaniem wiecznej wierności względem tei Macierzy 
Polski w kwestji rewizii zachodnich granic A 
wać może tylko instancja osiateczna: wojna Świato- 
wa!— a wcbec zgodnie woii i wiary narodu polskiego 
wynik tej instancii być tylko może drugie Psiepole | 
i drugi Grunwald. 

Ten naszej wiary i naszej woli wyraz dać chee- 
my przy tej okazji przez to, że zaofiarujemy na Trze- 
ciego Maja 1926 r. Armii naszej narodowei samolot - 
pod nazwą Kościerzyna. | 

Rezolucję tę Seimik jednoglośnie przyjmuje. 

Sposób zebrania funduszów na zakup samolotu 
przedłoży Wydział Powiatowy naibliższemu Sejmi- 
kowi Powiatowemu, 


x 

Lwów, 29. 3. (PAT). Dziś odbyła się tu żywiołowa 
manifestacia w obronie kresów zachodnich przy udziale 
około 30090 osób. które za'ały ciężką masa cały tynck; 
i ulice doń wiodące. Z ustawionych na rogach rynku 
czterech trybun przemawiałe do zebranych czterech, 


mówców, Manifestacja odbyła sie w nastroju spokoj- i 
vym i poważnyin. Wieczorem odbył się w sali Sokoła ; 
wiec. 


z | 
Lubin. 29 3 (AW). Dzisłaj z iniciatywy Chrześc. Í 
Demokracji odbył się wiec rrotestacyjty przeciw zą- 
kusom niejatczkim co do rewizji zachodnich granic. 


ratunkowe będziemy posiadali 
w krotkim ezasie! 


jest tu poważnie. 
ratunkowe. 

Projekt ten ptfzyjęto w ogółnych zarysaci powierzając 
wykonanie jego szpitalnej komisii magistrackiei. Należy tu 
zaznaczyć, że wszystkie czynniki ckazały sporą doze zain- 
teresowania i nie uchyłały sie od ciężarów. jakie hądź co badź 
pociagnie za sobą stworzenie pogotowia. Kasa Chorych, która 
z początku nie, szła zupełnie za pomienionym projektem, 
i ona zapewne rozumiejąc ważność placówki pogotowia ratun- 
kowego, nie będzie się odciągała z przyjściem z taką pomocą, 
jaką przewiduje ustalony na konferencji projekt. 


Ogóleni urządzenie wczorajszej urofzystości wywierało 
wrażenie czegoś, co się robi bez zastanowienia. 

Do sprawy powyższej jeszcze powrócimy. 

__** Recenzje z wczorajszego przedstawienia Ze 
względów technicznych podamy dopiero w jutrzejszym 
numerze. 

—** Ważne dla osadników rentowych Wejewództwa Po- 
morskiego. Walne zebranie wojewódzkie dla osadników rento- 
wych, odbędzie się w ponizdziałek dnia 6 kwietnia br. w Gru- 
dziądzu. w lekalu Bazaru, ul. Moniuszki o godz. 10 i pół przed | 
południem. 

"Wszyscy osadnicy rentowi bez względu na to, czy mają 
rentę Skarbu Państwa, czy Bauernbanku, powinni się we 
własnym interesie na to zebranie stawić Żapresi się na to 
zebranie posłów, oraz Ministerstwo Reform Rolnych. Z tych 
więc względów wszystkie miejscowości w których zamiesz- 
kuja osadnicy rentowi, powinne hvć zastąpione. 

Zarząd Wojewódzki Z. Z. O. R. 
Kronika policyjna. Raporty policyjne notują w dniu 
dzisiejszym 6 aresztowań. 3 za przekroczenie granicy, 2 za 
kradzież i I za wałęSanie się. 

p RUCH TOWARZYSTW. 

——(rt) „Rodzina Wejskowa*. — W poniedziałek dn'a 30-30 | 
bmi. o godz. 5-tej popeł. odbędzie się w auli gimuazium żeń- 
skiego przy ulicy Trvnkowej zebranie organizacyjne stowarzy- 
szenia „Rodzina Wojskowa“ O przybycie na zebranie pro- 
szone są: żony, matki. niezamężne siostry i córki pp. oficerów 
garnizonu Grudziądz. (1346) 

Za Komitet Organizacyjny: 
(—) F. Ładosiowa, (2) H. Chełmicka - Jaroszewicz 
(2) H. Jurziebniczowa. 

—(rt) Raut Polskiego Towarzystwa Czerwonego Krzyża 
w Grudziądzu. Tradycymym zwyczajem urządza Oddział 
Grudziądzki Towarzystwa Czerwonego Krzyża w dniu 4-g0 
kwietnia (w sobotę) w Hotelu Warszawskim RAUT. połączony 
z loterją fantową. Program obejmuje produkcje muzyczno-wo- 
kalne. deklamacie. monologi, kuplety, występy hkypnotyzera i 
bogato w fanty zaopatrzoną loterię fantowa. Wstęp 2— zł. 
Początek o godz. 8-mej. (1485) 

—(rt) Towarzystwo Kupców Samodzielnych w Grudziądzu 
odbędzie swe miesięczne zebranie dnia 2-ge kwietnia w czwar- 
tek o godz. 8-mej wieczór w Hotelu Warszawskim I. piętro. 

Na porządku dziennym przedłcżenie programu Komisyj 
Ziazdowych, nowela do ustawy o podatku obrotowym i ko- 
munikaty Zarządu. e względu na ważność Spraw obecność 
wszystkich członków konieczna. (1485) 

(rŁ) Tow. Śpiew.. Lutnia. Dzisiaj o godz. 8-ei wieczorem 
generalna próba „Widm* Moniuszki w Teatrze Micjskim. 

(1363) Zarząd. 


W ten sposób posvstałoby stałe A 
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Repertuar Teatra Miejsgieg 0. 


WTOREK: — „NOC MIŁOŚCI". 

ŚRODA: — „NOC MIŁOŚCI“. 

CZWARTEK: — „WRÓG KOBIET* Eisnera (premiera). 

PIĄTEK: — Koncert Tow. Muzycznego. 

SOBOTA: — c godz. 3-cieji „ZA KRÓLA CHROBREGO“, wie. 
czorem: — „SĘDZIOWIE” — „WIDMA“. 

„WIDMA* 

wieczorem: — „SĘDZIOWIE* — „WIDMA“. 


—(rt) Zwyczajne Walr:e Zebranie Grudziądzkiego To- 
warzystwa Wioślarskiego „Wisła“ Tow. zap. odbędzie się w 
poniedziałek dnia 6 kwietnia 1925 o godz. 8 wieczorem w Sali 
p. Migodzińskiego, przy ut. Strzeleckiej z następującym porząd. 
kiem obrad: 

1. Zagajenie, 2. Wybór przewodniczącego i 2 ławników 
3. sprawozdanie zarządu, 4. sprawozdanie komisii rewizyjnej, 
5. Udzielenie pokwitowania zarządowi, 6. Wybór nowego 
Zarządu, 7.Wolne wnioski i uchwały. 

Uprasza się o liczny, udział członków 
zwcłenników sportu wioślarskiego (1503) 

T. Owczarek, sekretarz. Z. Jagodziński, rrezes. 

Zarząd: 


(ri) Walue zebranie Koła Stow. Chrześc. Nar. Nauczycieł 
stwa Szkół Powszcchnych na miasto Grudziądz odbędzie się 
w środę dnia l-go kwietnia o godz. f-ej po poudniu na salce 
hotelu p. Kellasa (ul. p. Kellasa (ul. Wybickiego) z następują. 
cym porządkiem dziennym: 

1. Sprawozdanie roczne dotychczasowego prezesa koła 
2. sprawozdanie kasowę skarbnika p. Hofi- 
3. Dyskusja nad sprawami organizacyjnemi: 4. Abso- 
5. wybór komisji 
matki; 6. Referat: Dotychczasowy przebieg i wynik prac Sei- 
mowych Komisi Oświatowei nad projektem ustawy o pra- 
wach i obowiązkach uauczycieli (poseł Nowicki): 7. wybory 
do nowego Zarządu Koła; 8. Dyskusia nad referatem. Ze 
względu na ważność obrad jest przybycie wszystkich człon- 
ków konieczne. (1360) 

Wydział Wykonawczy Zarządu Okręgowego: 
(—) Albin Nowicki, prezes.  (—) A Kwłatkówski, sekr. okręg 
Z KIN. 

4 Dowiaduiemy się, iż kinaAPOŁLO przeszło w ręce 
innych ludzi, Nowa Gyrexcja wzięła sobie za cel. dawać obrazy 
o wysokiej wartości tak. ażehy zadowalnić HNawvbredniejsze 
gusta. 

Dyrektorem i zarazem współwłaściciciem został p. Cezary 
Balling, ruchliwy i energiczny iilniowicc. 


Z Pomorza 


—ê" RADZYŃ. (Miejsce dla inwalidy.) W tut. mieście 
może się Gd zaraz osiedlić księgarz, obraźnik (inwałłda), który. 
się zna dobrze na introligatorstwie. Skład byłby natychmiasł 
do dyspozycii. Pożądane jest, gdyby był w posiadaniu chociaż 
ręcznej maszyny drukarskici. 

Magistrat miasta Radzyna. 
GARDEJA. (Odziały „Schupo“ prowokują Potaków.) 
Oddział niemieckich funkcionariuszy, L zw. „Schupo“, wyjeże 
dżając ze stacii granicznej (iardeji. a będąc jeszcze na tery- 
torjun polskiem, demonstracyjnie zaśpiewał chórem „Deutsche 
land über alles“. Przytem padły wyzwiska pod adresem urzęde 
ników polskich. pełniących służbę na dworcu. 

.—** CHEŁMŻA. (Lecznica powiatowa w Chełmży.) W 
obecności p. starosty Czarlińskiego i fizyka powiatowego p. 
dra. Stanisławskiego, odbył się w ostatni piątek akt przejęcia 
kierownictwa lecznicy powiatowej w Chełmży przez p. dra. 
Dekowskiego. 

, —** PUCK. (Ku czci Bolestawa Chrobrego). Celem ucz 
czena króla Bolesława Chrobrego urządza w dniu 28 bm. 0 
godz. 17 w sa! „Kina Marynarskiego*, Pol. Tow. Krajozna- 
wcze, oddz. pucki ureczystą akdemiię, na której program zło. 
żą się: śpiew, deklamacje, wykład profesora p. M. Urbanka z 
Weiherowa na temat dzialalności króla Bolesława Chrobrego, 
oraz odczyt p. prof. Jehraja o „Morzu polskiem*. Po akademii 
anie członków Poj. Tow. Krajoznaw= 


[Towarzystwa a 


mana: 


adbędze się walne zebrz 
czego, oddz. pucki, 
r . ` 
J całej Polski. 

_* KRAKÓW. (Trzy samobójstwa). W dniu onegdajszym 
kronika pogotowia ratunsowezo zanotowała trzy wypadki za» 
machów samobójczych. ] tak: W mocy z dnia 24 na 25 bm, 
usiłował odebrać sobię życie przez poderżnięcie gardła i tę- 
tnie na obu rekach emeryt kolejowy Franciszek L.. lat 61 N- 
czący. Powodem rozpaczłiwego kroku były stosunki fam'line 
Zawezwane pogotowie ratunkowe bo opatrzeniu pozostawiło 
desperata na micjscu. Następnie zawezwano pogotowie na ul. 
Kaueniczą do arssztów, gdzie niejaki Góralczyk T. lat 20 li- 
czący targnąt się na swoje życie -- przez rozprucie nożem 
brzuche. Dyżurny lekarz pogotowia stwierdził u desperata 
trzy rauy. Wreszcie interweniowało pogotowie ratunkowe na 
cmentarzu żydowskim, gdzie znaleziono między grobami To 
masza W. z raną postrzałowa na głowie. Powodem rozpacz- 
liwego kroku — była zawiedziona miłość. 

—* SOSNOWIEC. Okradzenie Kasy chorych). Onegdaj 
w Sosnowcu dokonano zuchwałej kradzieży 20 000 złotych na- 
leżących do kasy chorych. Z powyższą sumą wysłano da 
oddziału Bauku Handlowego w Sosnowcu woźnego kasy cho 
rych, Ign. Kremblewskiego, który będąc w banku zajęty wy» 
kupywaniemm protestowanych weksli, zostawił teczkę z ple- 
niędzmi na parapecie okna. Jakiś nieznany osobnik skorzystał 
z okazji, podłożył na jej miejsce swoją teczkę i ulotnił się bez 
śladu. Woźny po niewczasie poznał swoją stratę. Skradztone 
20000 złotych przeznaczone były na wyrównanie zaległych 
pensyj urzędników kasy chorych w Sosnowcu. 

—* WILNO. (Pierwszą promocja cudzoziemca na uniwer- 
Dnia 21 bm. w uniwersytecie Stefana Batorego od- 
była się w cbecności konsula łotewskiego w Wilnie, p. Donasa, 
promocja p. Alfreda Biłmansa, dyrektora wydziału prasowego 
łotewskiego ministerjum spraw zagranicznych. P., dr. Bilmams 
napisał rozprawę doktorską na temat „Położenie kobiet : dziec 
według lex salicą i parlamentarii“. P. Bilmans jest pierwszym 
doktoryzującym się w uniwersytecie wileńskim od czasu jego 
wskrzeszenia w roku 1919 cudzoziemcem. 
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,„„ , Warszawa, 30. 3. (Tel. wł) Z Rygi donoszą, že trzeba przyjąć z zastrzeżeniem, gdyż bliższych wiado- 
były komisarz wojskowy Trocki, wracając z Tyflisu do mości brak. 
Moskwy, został zamordowany. Wiadomość powyższa 


socjaliści francuscy za utrzymaniem gabinetu Herriota. 


| Paryż, 29. 3. (PAT). Jak donoszą z Le Mans, Leon | binet Herriota i to nawet w okolicznościach, któreby 
Blum w przemówieniu, które tam wygłosił, oświądczył, | mogły okazać się dla stronnictwa socjalistycznego naj- 
Że socjaliści w dalszym ciągu będą podtrzymywać ga-* bardziej niebezpiecznegni, 
AO AE 


Sahm chce wamożyć propagandę przeciwko Polsce. 


, Gdańsk, 29. 8. (AW), Prezydent Sahm przy oma- | a jedno z pism gdańskich ironicznie stwierdza, że Polska 
 wianiu wyników kampanji genewskiej, zaznaczył ko- | pod względem propagandy wyprzedziła daleko i pobiła 
nieczność wzmożenia propagandy przeciwko Polsce. | zupełnie Gdańsk. 
Sahm przyrzekł wystarąć się na ten cel 100000 guld. 
RAY, OZ 


(Niezwykle śmiaja kradzież na poczcie we Lwowie 


Zledzieje zrakhowaii trzy worki z pieniądzmi. — Bezczelność bandytów. — Ucieczka 
pad osłomą mocy. — Pierwsze aresztowania. 
, Lwów, 29. 3. (AW). Dziedziniec głównej poczty we ul. Sykstuską i wpadłi do bramy kamienicy przechodniej 


5 
Katowicach, gdzie był gościem p. wojewody śląskiego Bliskie- 
go. Pan minister Janicki był obecny na posiedzeniu zarządu 
śląskiej izby rolniczej, gdzie prezes tej izby Jan Siwertnla po- 
witał w serdecznych słowach p. ministra i złożył sprawozda- 
nie z działalności jzby. Następnie przemawiali delegaci śląskiej 
izby rolniczej, związku dzierżawców, kasy oszczędności wo- 
jewództwa oraz związku rolników niemców. W odpowiedzi 
p. minister omawiał poruszone przez przedstawicieli organi- 
zacji rolniczych sprawy, zaznaczając, iż rolnictwo na całym 
świecie, a także į w Polsce przechodzi kryzys. Rolnictwo Ślą- 
skie musi się zastosować do zmienionych wazunków bytu. 
Polityka — zakończył p. minister — musi być całkowicie wy- 
eliminowana z działalności fachowych organizacji rolniczych. 
aby mogły onę z korzyścią dla kraju funkcjonować. 


Mawo amaaa 


JONA, KGÓREJ NIE ZNA WŁASNY MĄŻ 


— INSTRUKCJE BANKU POLSKIEGO O POSTĘPOWA- 
NIU Z BILONEM. Jak się dowiadujemy,Bank Polski opraco- 
wuje obecnie szczegółową instrukcję o postępowaniu z bl- 
lonem. Do chwili uzgodnienia Instrukcji tej z Min. Skarbu mo- 
nety metalowe (srebrne, niklowe i bronzowe), noszące Ślady 
skrobań, nacięć itp. wymieniane nie będą. Przy wymianie bi- 
letów zdawkowych jedno i dwuzłotowych obowiązują dawne 


Lwowie stat się wczoraj o godz, 5-ej widownią niezwy* 

kle śmiałego rabunku dokonanego przez 6-ciu niezna- 
uych sprawców, którzy zrabowali 2 worki zawierające 
21,500 złotych. O godz. 8 wiecz. wóz pocztowy konwo- 
jowany przez 2 woźnych zajechał na podwórze, które 
Vlo nieoświetlone. 

Woźni otworzyli drzwi i zaczęli wynosić worki z 
bieniądzmi do gmachu. W tej chwili wysunął się jakiś 
Osobnik i zagroził woźnym rewolewerm. Równocze- 
nie wypadło 5 innych sprawców i korzystając z 0Szo- 
omicnia woźnych zabrali z wozu 3 worki z pieniądzmi, 
Poczem wszyscy rabusie w liczbie 6 rzucili sięsffo ucie- 
Czyj, a jeden z nich wystrzelił na postrach z rewolweru. 

Po drodze sprawcy porzucili worek z bilonem ni- 


oznaczonej nr. 42, zamknęli za sobą rygel tak, że ści- 
gający ich pocztowcy nie mogli dostać się w ten sposób 
do kamienicy. Tymczasem sprawcy przebiegli przez 
padwórze i drugą bramą dostali się na ul. Praszewskie- 
go do parku Kościuszki, gdzie ślad za nimi zginął. Wła- 
dze policyjne rozpoczęły natychmiast śledztwo, jak do- 
tąd bez pozytywnych rezultatów. 

Lwów, 29. 3. (AW). Śledztwo w sprawie napadu 
bandyckiego na główną pocztę trwało całą noc. Mie- 
dzy innemi stwierdzono, że żołnierze z konwoju Balicki 
i Maciulak kilkakrotnie zwracali uwagę swej władzy na 
to, że są śledzeni przez nieznanych osobników. Dzisiaj 
rano aresztowano jednak Balickiego i Maciulaka, ponie- 
waż poczęli się wikłać w zeznaniach i popadali w sprze- 


przepisy, a więc nie może brakować więcej niż % odcinka, 
przy cyfry numeracji i jeden podpis, lub też jedna cyfra wzgl. 
litera serji I jeden podpis. 

Z chwiłą wprowadzenia woreczków do bilonu, znaczonych 
specialnie dla każdego gatunku monet, Bank Polski przy ich 
wydawaniu pobierać będzie przy zwrocie po 50 groszy. Róż- 
nica pokryć ma koszty dezynfekcii woreczków oraz ich amor- 
tyzacji. Woreczki podarte lub uszkodzone oraz bardzo popła- 
mione przyjmowane nie będą. Kasy i urzędy państwowe nie 
składają zastawu za woreczki w Banku Poiskim. 


TUPAC EA 


Giełda pienieżna. 
Warsząwa dnia 28 marca 1925. 
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DRUKARNIA POMORSKA T. A. W GRUDZIĄDZU. 
Redaktor odpowiedzialny: Józef Kisielewski. 


towarzystwie p. dyrektora departamentu rolnictwa Dykierta 
i sekretarza p. Życkiego. Pan minister zwiedził państwową 
fabrykę azotniaków w Chorzowie, poczem zatrzymał się w 


| dnocześnie decyzja zawieszająca przyjmowanie podań o ło- 


k nie rozpatrywała podań o kredyty. Została powzięta je- 
katy od dnia 1 kwietnia rb, 


SQ, SMACZAC i POŻUWNO z fien UE 
AN" ASTUD OWSA - SKORGOGALU. 


mamą 
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jak: wanny, garaki do gotowania, pe 
tarcice do prania itp., ocynkowane à 


konwie transporiowe do mieka 


w pisrwszorzędnem wykonaniu, mocne; 
w rozmaitych wielkościach poleca po ca- 
nach nadzwyczaj nisko kalkulowanych 


Franciszek Welke - Guy eziadz 
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Jesii jesteście nerwowi 
io noście „Bersoma”. 


Nie ma żadnej wątpliwości, że Ray cho» 
dzeniu na twardym obcasie łub zelówce ze 
skóry, ciało ulega wstrząśnieniom, które są przy- 
czyną Waszej nerwowości i bólów głowy. Po- 
nieważ cały ciężar ciała opiera się na nogach, 
musicie nogi chronić przed wstrząśnieniami, bo 
przez to ochraniacie także obuwie. Dajcie sobie 
obuwie bersonować t. j. podbić okcasami i 
zelówkami bawił „Berson“, a żaraz 
odczujecie dodatni wpływ „Bersona* na nerwy, 
Wasz chód stanie się elastycznym i młodzień* 
czym, zniknie Wasz wygląd człowieka zużytego, 
dręczonego nerwami. Eein pewni, że każdy 
lekarz potwierdzi ten fakt z doświadczenia. Przy 
tem wszystkiem nie przedstawia noszenie ob- 
casów i zelówek gumowych „Berson“ 
żadnego większego dla Was wydatku, przeciw- 
nie tylko oszczędność, bo na „Bersonie* chodzi 
się trzy ry dłużej, niż na obcasach i zełówkach 
ze skóry, Wykorzystajcie te korzyści dla siebie. 
Jesteśmy przekonani, że już przy kupnie dacie 
obuwie bersonować, jeśli tylko raz jeden będzie- 
cie nosić „RMaraona% 
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Stenotypistki 


|biszącej bardzo biegle na maszynie i ste- 

| Wografującej po polsku, poszukuje się od! 

| 4,25 r. za dobrem wynagrodzeniem. Zgło- 

| čenia z dołączeniem odpisu świadectw 

|* życiorysu uprasza się pod adr.: Skrytka | 
1462 pocztowa 44 Grudziądz. 


Każda ilość 


r A © nę 
hamieniarzy = >0— 


F do wyrabian a kostki (Kopisteine) B + . 6. P 
| potrzebna zaraz za wysokiem wy- g nosi się przyjemnie I jest tań- 
szym i trwalszym od skóry. 


nagrodzeniem. ; 


Zgłaszać się do firmy: 

Władysław Hałas im a proso do czyszcze: 
sp $ nia roaszyn kupuje 
a w mniejszych i więk» 
| Ua szych ilościach 
J 


Drukarnia Pomorska 


Ostrów Poznański 


ul. Sienkiewicza 13, (164 


Iz 


5 pok. mieszkania 
(gaz, elektr. łazienka, po- 
kój dla służby) przy ul. 
Fortecznej iróg Lipowej) 
0 | zamienie na 3 poko- 
MER |jowe w okolicy P! 28 
1 | stycznia. Wiadomość od 
W | godz. 9 do 15, Kwiato- 
wa 6, pozój 13. |1364 
| rzyjmą od zaraz kilka 


osób na stancję 


3 | z cułodzieunem utrzyma: 
s niem. Zgłoszenia ulica 
D Grobłowa 19 ` pr, 


Kino »Orzekńc 
wyświetla od dziś do środy, dnia 1-go kwietnia włącznie 
„Miłość i Piemiądze« 


Dramat życiowy w 7 aktach, ilustrujący walkę 2-ch potęg 


ME” Miłości i złota — o Kobietę WE 
W głównej roli urocza LIA MARA 


Jako nadprogram: »Strzelający deser. 
Wesoła komedja w 4 aktach. Rarem 11 wielkich aktów. 
Początek przedstawień o godz. 6 i 8. 


EZ 


[em 
J FORTEPIAN 


EN PERS AA an 
lub SKRZYDŁO celem 
? | kupna poszukują. Oferty 
, i „ l 
$ i2 odaniem cany do Gł, 


1502 Od czwartku, dnia 2.go kwietnia: 
„Listy miłosne baronowej $...“ z Mia May. 


= 


odróżnjących 


z branży kolonjalnej poszukuje się zaraz. Panowie ener- 
giczni, obeznani z terenem, zechcą się zgłosić do 


omorsk. pod nr. 1509 


n E 


: Zgub, książkę wojsko. 
5 wa i portial na dorodag 
P | Mełno-Nicw ald, „Oddać 


Poznańskiej Palarni Kawy 


Poznań, ul. Warsząwaka nr, 11. 


1500 


TINGS SS j Urzain okr. urzędo 4 Różne 3 
Komitet Pierwszej Pomorskiej ZIEMEK, LPOWAŻCO ZA: 
Wystawy Rolnictwa i Przemysłu FS posęeku|£ 500—1000 zł 
wydzierżawi EE mój | | | s miesiace An pow 
ści ową i udzia 
urządzenie pieca S|ik am w zyntach posz 
l s ki . Zgł. do Głosu 
(kuchni) restauracyjnego. 2|3—Ą nakQjaWEgO | Pomorsk: pod nr.1319y 
Oferty nadesłać dę biura Komitetu © od wlasciciele 
ulica Lipowa nr. 31. 7 à 


[1466 
u SODKAMSU R 4 
Pokój umebl, 


do wynajęcia (1369 
Nadgórna 10, II ptr. 1. 


k*okój umebl, 


z całem utrzymaniem do 


Oferty prosze nadsyłać 
Radzyńska 7, prt. lewo 


a zek A BO 
Pokój umebi, 
do wynajęcia Kośuiuszkł 
nr, ð, w podw.l ptr. pr. 

Pokój umebl dla £ pe- 


niępek lub 2 uczniów « cał, 
utrzymaniem od 1, 4. do wy- 


krawcowa 


szyje suknie, kostjumy, 
płaszcza. ubranka dlą 
chłopców 1 bieliznę w 
domu i pozą domem. 

ISoszarowa 20, w podw. 
lewa oficyna I piętro, 


Guat. umebl. POKÓJ 
z łazienką i awiatłem elektr, 
do wynajęcia uliaa Kościu- 


PR najęcia. Zgłosz. do Głosu | DEO 
szki nr. 19, ITI piętro, (1827 | wynajęcia Szkolna 8, ll p. l- | Pomorskiego pod nr. 1855p po KI 
2apomoje |Pokój dobrze umebl.| Poszukuję 4-5 poko.) Oyłaszajcie 


dla 1 lub 3 panów do 
wynajęcta Koś inszkii8n. R. 
Pokój urmebi. 


do wynajęcia (1372 
Kilińskiego 7, II pir, 


dobrze umebl, z balko- 
nem, z całodziennen u 
trzymaniam lub bez od 
4, 4, do wynajęcią, 

J. Soszyński, ulica Po» 
ruńska nr, 5, III ptr, 


mieszkania 


Pokryję ewtl. koszta 
remontu, Zwoliński, 
Plac 23-go Stycznia. 


w Glosię 
| Pomorskim 


ZCZULÓW śnmiai.| > 2 2 


MINO 


APOLLO | Smu JASKINIA S 
Początek o godz. 6 i 8. | Ni. E ZK. WMO 


1112 


Obwieszczenia urzędewe ? 
władz miejskich. 
Według prawa prasowego odpowiada 


niniejszy 
nadsckrotarz miejski 
Damzry Raszkowski w Gredziądsu. 


0,55 złotych 


0,30 złotych 


1f. ryżu Mouimain 
0,40 złotych 
By 1 litr najprzedniejszepo 
2 oleju do pieczenia 
1,50 złotych 
pierwszorzędne, pełne 


matiasy szt. 0.1021 


oraz wszelkie 


towary kolonjalne 


poleca 


Ogłoszenie. 


Podajemy do wiadomości, że x powodu re- 
peracji głównego ciągu wodociągowego na Pia- 
eu 23 Stycznia w dniu 81 marca br. ciśnienie 
wody w rurach będzie zmniejszone i na wyż- 
szych piętrach nie będzie wody. 

Miejskie Tramwaje, Elektrownia 
i Wodociągi Grudziądz.  '1508 


ame a 
Ogloszenie. Kostjumy 
W czwartek, dnia 2 kwietnia br. z gabardyny i pierw- 00 
odbędzie się szorzędnej materji 88 
l 


. © 
Ponieważ wszelką konfekcję sami wykonujemy, jesteśmy 
w możności polecać takową po cenach jaknajprzystępniejszych. 


- Bluski trykot. 2 
Płaszcze damskie | zc "a6 


w najnowszych fasonach. Bluski woalowe 


w Brodnicy al jagah 


mistrz krawiecki 


armark na konie i b dło. | a 00 Z powodu, iż sami wyko- po cenach jaknajniższycć 
S : ć A 80 

Brodnica, dnia 21 marca 1925r. czysta wełna. . $r, nujemy, oferujemy tako- z koronką „ „ . 8,50, 6 Karol Muth 
Magistrat | IR? pgod dE gS à narożnik P!. 23 Stycznia 

(-) Jorzykiewicz, burmistrz. [1501 szewiotowe 22,-, 18,-, RRT 5 í 28 Bluski Panama | o 

se 00 ażdy płaszcz erja z materji rypsowej i Pa- SE - 

trykotynowe. . 18-, 5 gg” naaa w najnowszych r ' t $przedaże 
a = a asonach + So TA | 
Ludwik Stefański e Bt: od! 3 + 


Olbrzymi wybór 
sukien jedwabnych i bluzek 
po cenach znacznie zniżonych. 


i 48” 
s f gali Partja sukienek dziecięcych 


BACZNOŚĆ! we wszystkich wielkościach. 


Wielkanoc! Święto urocze przed drzwiami. | 0% 

Stąd wielkie krzątanie pomiędzy paniami, 1 

Bo każda chciałaby kostjum mieć nowy: 

Ta jasny — ta braz — a ta granatowy, 

A wszystkie jak jedna, jak wedle umowy 

Szyć je dawają u mistrza Stefańskiego. 

[ wszystkie zadowolone mocno s4 z tego, 

Bo obsługa tam skora, eleganckie ami 

nanie, 

Praca solidna — a wszystko bardzo tanie. 

1 panowie tak samo — swe nowe garnitury 

Szyć tam dawają, a wojskowi mundury. 

1 wszystko wykonane wedle: zamówienia, 

Nic nie zostawia nigdy do życzenia. 

Więc kto święta chce przeżyć wesoły, 
A i (zadowolony, 

Popsutem. odzieniam niezasmucony, 


| Każdy u nas kupujący przyznać musi, że ceny nasze są najtańsze!!! 


Szmechel I Rozner Tow. Ake., Orud ądz 


Wybickiego nr. 2/4. (1499) Wybickiego nr. 2/4. 


' aparat 

: pw nadzwyczaj dobryw 
SĄ sianie korzystnie dona- 
HB bycia (1361 
b Grakowski 


4XOWE (Pomorze) 


M: 2 morgi roli na sprze” 


Lecz ubrany gustownie, OŚ Be ZR. ai oir SE GE Gi f "i R] Pe. ai y 
m z Te y Sr paa W W Wwa 4 gr 
Niech nie omieszka osmina wł OTO CYK | FoI EL o a a aG TTT, EC |daż Droga Hąkowa 21. 
|< r snej wygody pe 
Odzienie swe przysiać do pracowni wymie- L E | > „BE bi 
s 3 p „ (mionej. B. S.A., „Wanderer“ 4! H. P Venzke & Duday, Grudziądz j Stare me 6 
A żałować nie będzie tatygi chybionej. 3 UCZE RAE E R Tą Ą f tanio do sprzedania 
(z 3 przenosniami). oraz „Pach“, Fabryka i biura przy dworcu kolejowym. ===== Telefon 83 : 
Rynek 17 (wejście z boku) natychmiast do dostawy poleca Wy | Spichrzowa 24/25 III ptr, 
1359 II pięt : m — 
piętro | A. Poschadel - Groblowa w. oY Fabryka papy dachowej P Boit, hirko de- 
J> Szukam -<A San a Materjatytgaaw linei kowe, szafy do tze- 
j NE Polecamy pod przyst: iw kami: i f Í 
pa r Kalesza rozrywka w tatei rodzinie, JIA 2 r Cr TA ei uzsa ezu do sprzedania 
po nieta do życia towarzyskiego. Tekture asfaltową Dziegieć Wapno w kawałkach  pgambrowskł, 1565 
W l E l Uorviemnienie pobylu w demu, mo- || Asfaltową tekturę izol | Olej motorowy Trzcina do sufitów M stolarnia Wybickiego 4, 
jp zabawiena Się i potańczenia. ||| BI PO AC LEM *=Y=T Cegły ogniotrwałe À AA: 
ny PR. ) rzegłąd nowoczesnej muzyki | isfaltowy lepnik dost, | Cement portianazk łyty posadzzowe gla prawie nowy angielski 
Ewci api, ER > moze minig kezdve; lzy USE czysty olej Gins sztukatorski |. zurowane | a auy kostj ns "Z 
zEbazpidórnić Hipoteczne. WiądomomoŚ: Ne OWO ea o TE, ytw. oliwy | murarski Zioby gilokowe glaz. -Ș | ezezupla „osobę do sprże- 
tel Krakowski, Toruńska 26, Gwiazdowski, tubowy tak zwany .. Eufon- | MOZESNNEWECZYWYZZO WWIE WAROTZZNENIETRZZRAROFEWYSKAĄ , Goni Wencziezo 16 p. 
i Wyss lang pocztą koncertowy | x . ponca » | lewo w godz. przed peł, 
2 MADE „5, ze è Zr + 35x25 X 18 em. GO jka abaa mód | ij. am j iĘ a 
chanizm i części pierwszorzędne, Membrama udo- Niniei i 7 ; ` | DIA ŁBA: 
RE RY RE | GRRE RRWARA A niejszem podajemy do wiadomości swym Sza- 
Jednorazowa oferta! i e EAS MENEE 7 a ońdóje bef ! nownym Odbiorcom M a 1-90 kwietnia b y w duże tnstra 78 złotą ra- 
a UD A OEA Yy ; go kwielnia Dr. zniżamy mą nada ace się do salo- 
; z Ą głośno. jowana w |, „mą nada ące sią CO salo 
Większa ilość . piękne kolory. — Celem rozpowszochnienia tych no- cenę mleka do 1513 | nu, kawiarni lab modniar- 
z | O Apa a de cBe a» "m sprzeda ul. 3 Maja 38 
d 3 „A wiła na krótko sprzedawać ; é 
sprzętów e e A 23 "4 grosze za litr. sig; A 
$ 7 nalone sprzedawaj 95 złi j MAKI 3 SA A -Fi 3 Ibi > 
aluminiowych raty Dagio posiadają mocbaniemiy ostatniej konstcik. Odsprzedawcom liczyć będziemy o 2 grosze ta- kz wj róż; A EA 
' e i nigdy nie ulegną zepsuciu, aa 5 "ce a de 
przeróżne garnki i tygle, patel- WPISY iwastronne E wi 4E paż niej t. j. po 20 groszy za litr. | większą ilość 1453 
mie, kociełki do wody, dursr- rena Record" grające ostatnie nowości najsławniej- l y 5 4 4 | 
laki, sitka, tace, dzbanki itp. ||| DION Toon | zagrane nowo Mleczarnia Centralna, Grudziądz À RTDYSE 
po Pzd niskich cenach, sztukę. — Za , przosyike EA T EE A E Telefon nr 180. 'Foszewska Grobia nr, 8, 
się 42 . — 1 i wrotnr i 
z] Ty QP erwszorzędny towar! emm w „wach skrzynkach n „otrzymania. u zaba Ri z 
a przekazem pocztowymi liścia polec: m, ri SĘ ZAS O üO ol 
D. Israelowicz p AR = odbiorze. ~ EEE rosliny z » rg lomb d2? t WOZEN z | ISZ ornej 
Józefa Wybickiego 6/8 da tinny MECON , Warszawa, ulica r ZĘBY p ; y 00 £,— £ OZEN [13761 _ vipa 
pr E y g s , tel. 171—28, skrsynka pocztowa 73. (1502 | j pierwszorz, wykonanie | sportowy na sprzedaż EPE REDUJOWE 
EL du M zdr | | rwa PG SZ EE a Jacobson, Pl. 23 Stycznia 23.| Droga Ląkcwa 101i p.p! es g nadający się 
Teleton 379. 1511 Żałoż. 1877 „R i 2 > hi TEET OFE E EEA ERERIEJ mE a ai e) Skład na hondel ko- 
— lonjalny wy- 
s - dzierżawię natychmiast. 
m g m (Oferty uprasza do eksp, 
IBaczność ! MBaczność |. | KOM) LosUEM 
SG” Swój do swego! a | . wią eczrią 
Na nadchodzące Święta poleca towary kolonja|- |pj|  NZOWESCZEYWKZ ZZ ZOO WEW TERE ERZE EROS E i | KZTOTJ [| 
FO jaa; śmietanę, masło, jajka, | EE. E a 
mąkę najprzedniojszą i t. p. — Zasada: niskie j 
Finy, alagi skok DIGAIÓŚ "1482 zareklamować mogą PP. Kupcy w specjalnym Poszukują Dia 6 
Prosząc o łaskawe poparcie kreślę s 4 iz |orski a 
Barbara Przyborska m kl 0 Gł P ryzjerskiego 
Lipowa 5 (róg KBW). DU erze re am wym » osu omors 10g0« ul. Brzeźna nr, 10 (1367 
z TO OE A 
q który wychodzi w powiększonym nakładzie tydzień A I aW (0 W 6 
rzed świętami t. j iedzi 5 kwietni mogą Bię zgłosić Fr. 
egiel drzewny j Rar: >> "30 AA ai Krajewski, 3 Maja 39/40 
nasi e a  - 205 
Pozałem wydajemy numer świąłeczny na dzień 12- go kwietnia b, r. KOBIETA 


Sp. Akc. „Hajnówka: 
wyłączna sprzedaż na rachunek 
fabryczny (1502 


Jizel Breitkopi Spadk. 


Skład artykułów t p 


echnicznych 
Warszawa, Al, Jerozolimskie Śr. 16 


luo starsza DZIE W- 

Ogłoszenia do powyższych numerów mic | EB, APE I. 
simy kierować do Administracji naszej. >, zgłosić komin 
Fabisz "rynkowa 13. 

ró > Wz tz yz $ 


m Uczciwa dziewczyna 
Specjalny rabat! "WE 1456 gF Specjalny rabat! może się nato 
zgłosić do wszelkich 
prac domowych Toruń- 
ska nr, 18, 1 ptr. (1357 


1 tunt caku 5 
tfunt ryżu Burma 


PE w" 


